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Dane dotyczące Józefa Gałęz^>wskiego,ur.l3 II 1900 w Strzelnie:

J.G. wstąpił do Wielkopolskiej Organizacji Wojskowej,która przekształ­
ciła się wiosną 1940 r. w Wojskową Organizację Ziem Zachodnich.Zaprzy- 
sięgającym był sierżant Stanisław Gramacki z Poznania,ur*19 XII 1901 
w Inowrocławiufps "Kmicic","śmiały",zaprzysiężony III 1940 r# i usta­
nowiony komendantem Inowrocławia.Aresztowany około 24-25 VII 1/40 r.

W tej organizacji byli też z Pomorza:
-Dziamowski /imienia brak/,kmdt dla Torunia,Starogardu i Chełmży, 
~Dzi*rżykraj Strzyżewski,kmdt dla Szubina,ps Vanitas,
-Marian Polasyńskips Wołodyjowski,dla Szubina,ur.19 V 1909,pochodził 
z Wilczycy pow.Konin,
-Jakub Wiśniewski,ur.18 VI 1887 r.z Inowrocławia,
-Stefan Biniszkiewicz,ur,12 XII 1887 r. w pow.Mogilno,

Źródła:Akt oskarżenia z dnia 10 III 1942 r.-AP Poznań,zespół Wronki, 
tom 652, "Wrocławski Tygodnik Katolików nr 47 z dnia 29 11 1958,nr 3 
z dnia 18 I 1959,nr 21 z dnia 24 VIII 1959, Wyrok OLg Posen,sygn.2 OJ 
s 54/42 z 2 VI 1942r. Polaszyński skazany np 6 lat,Gołęzewski na 6 la 
Stanisław Gramacki popełnił samobójstwo w śledztwie 7 V 1942 r.

Sprawą interesuje się Koło Środowiskowe WDZZ Okręgu Wielkopolska 
Stowarzyszenia Żołnierzy AK - Sekretarz dr Lubomira Broniarz,zam.Po­
znań,ul.Piekary 11

Powyższe dane udostępnił mi dr Marian Woźniak, 61 727 Poznań, 
ul.Inżynierska
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Dane dotyczące Józefa Gałęz<ć>wskiago,ur.l3 II 1900 w Strzelnie:

J.G. wstąpił do Wielkopolskiej Organizacji Wo$skowej,która przekształ- 
ciła się wiosną 1940 r. w Wojskową Organizację Ziem Zachodnich.Zaprzy- 
sięgającym był sierżant Stanisław Gramacki z Poznania,ur.19 XII 1901 
w Inowrocławiuvps " K m i c i c " , ''śmiały",zaprzysiężony III 1940 r, i usta­
nowiony komendantem Inowrocławia.Aresztowany około £4-25 VII 1/40 r.

W tej organizacji byli też z Pomorza:
•Dziarnowski /imienia brak/,knrit dla Torunia,Starogardu i Chełmży, 
-Dzierżykraj Strzyżewski,km3t dla Szubina,ps Vanitas,
-Marian Polasyńskips Wołodyjowski,dla Szubina,ur .19 V 190**, pochodzi ł 
z Wilczycy pow.Konin,
-Jakub Wiśniewski,ur.13 VI 1887 r.z Inowrocławia,
-Stefan Biniszkiewicz,ur.12 XII 1887 r. w pow.Mogilno,

2ródła:Akt oskarżenia z dnia 10 III 1942 r.-AP Poznań,zespół Wronki, 
tom 652, "Wrocławski Tygodnik Katolików nr 47 z dnia 2tf 11 1958,nr 3 
z dnia 18 1 1959,nr 21 z dnia 24 VIII 1959, Wyrok Oig Posen,sygn.2 OJ 
a 54/42 z 2 VI 1942r. Polaszyński skazany np 6 lat,Gołęzewski na 6 1; 
Stanisław Gramacki popełnił samobójstwo w śledztwie 7 V 1942 r.

Sprawą interesuje się Koło środowiskowe WOZZ Okręgu Wielkopolska 
Stowarzyszenia Żołnierzy AK - Sekretarz 3r Lubomira Broniarz,zam,Po­
znań, ul.Piekary 11

Powyższe dane udostępnił mi dr Maria* Woźniak, 61 727 Poznań, 
ul.Inżynierska
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Dane dotyczące Józefa Gałęz$wskiego,ur.l3 II 1900 w Strzelnie:

J.G, wstąpił do Wielkopolskiej Organizacji Wojskowej,która przekształ­
ciła się wiosną 1940 r, w Wojskową Organizację Ziem Zachodnich .Z eprgy- 
sięgającym był sierżant Stanisław Gramacki z Poznania ,ur. 19 XII 1901. 
w Inowrocławiu^ps "Kmicic", śmiały",zaprzysiężony III 1940 r* i usta­
nowiony komendantem Inowrocławia.Aresztowany około 24-26 VII 1/40 r.

}  V '  . . . .  - . ...

W tej organizacji byli też z Pomorza:
—Bziarnowslri /imienia brak/,kmdt dis Torunia,Starogardu i Chełmży, 
-Dzierżylcraj Strzyżewski,km3t dla Szubina,ps Vanitas, - »»
-Karian Polasjńskips Wołodyjowski,dla Szubina,ur.19 V 1909,pochodził 
z Wilczycy pow.Konin, . ' ’ ; .

-• ■ ■ ’ ■■ j p ^ j  -Jakub Wiśnieaski,ur.18 VI 1887 r.z Inowrocławia, : ;
-Stefan Biniszkiewicz,ur,12 XII 1887 r. w pow.Mogilno,

Źródła:Akt oskarżenia z dnie 10 III 1942 r.-AP Poznań,zespół Wronki, 
tom 662, "Wrocławski Tygodnik Katolików nr 47 z dnia 29 11 1968,nr 3 1 
z dnia 18 I 1959,nr 21 z dnia 24 VIII 1959, Wyrok OLg Posen,sygn.2 OJ .. 
s 64/42 z 2 VI 1942r. Polaszyński skazany nj 6 lat,Gołęzewski na 6 lat 
Stanisław Gramacki popełnił samobójstwo w śledztwie 7 V 1942 r.

Sprawą interesuje się Koło Środowiskowe WOZZ Okręgu Wielkopolska -* 
Stowarzyszenia Żołnierzy AFT - Sekretarz dr Lubomira Br oni arz, z am. Po­
znań, ul.Piekary 11

Powyższe dane udostępnił mi dr Marian Woźniak, 61 727 Poznań, 
ul. Inżynierska . . — > r

ć o fł/ j, \ o
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Wpłynęło dnia O ł &
L-d*- -— i
GAŁEZEWSKI JÓZEF ps. "Kmicic*', "Śmiały" / 1900 - 1942 / kmdt WOZZ 
na Inowrocław,,

Ur. 13 lutego 19001* w Strzelnie, syn adolfa i Marianny z di. 
Szymańska,, Ukończył 8~klasową szkołę ludową. Zawód wyuczony - drukarz.
Od 17 lutego 1917 r. do 19 grudnia 1918 r„ odbył służbę wojskową w 
armii niemieckiej w 2 i 24 pac w polu i garnizonie„ oraz w 53 pap 
jako instruktor w kadrze. Od 28 grudnia 1918 r. w stopniu kaprala bie­
rze udział w powstaniu wlkp. w walkach o Strzelno, Inowrocław, Złot- 
niki Kujo Dnia 3 stycznia 1919 r. wstępuje ochotniczo do oddziałów 
przyszłego 59 pp. W lipcu 1919 r. ukończył 6—miesięczny kurs szkoły 
podoficerskiej. Awansowany do stopnia plutonowego przydzielony został 
do 59 PP na stanowisko instruktora szkoły podofic. W styczniu 1920r. 
już w stopniu sierżanta skierowany został do sztabu 59 pp / rozkazem 
MSW z dnia 17. 01. 1920 r. 5 p.strz.wlkp. przemianowany został na 59pp/ 
W październiku 1920 r. awpisowany atsaxxt»?iiLiax do stopnia chorążego 
zatwierdzony został etatowo d-cą kompanii. W lipcu 1922 r. rozkazem 
d-cy 59pp oddelegowany został na 5-miesięczny przeszkolenie do Gentr. 
Szkoły podofic. Piechoty Nr 1 w Chełmnie9 którą ukończył z 20-tą lo­
katą na ponad 400 uczestników. Za zasługi na polu wyszkolenia wojska 
prezes Rady Ministrów nadał mu Brązowy Krzyż Zasługi w marcu 1928r. 
Działalność harcerska.

Od czerwca 1916 r. harcerz IDH im. T® Kościuszki w Strzelnie, współ­
założyciel tej drużyny. Od roku 1933 opiekun VIII DH RW /Rodz. Wojsk. /
W grudniu 1938r. Naczelnik Harcerzy mianował Gałęzewskiego podharc - 
mistrzem. Jako aktywny działacz harcerski pełnił różne funkcje obozowe. 
Był wielokrotnie oboźnym, kierownikiem i opiekunem obozów.

Pod koniec sierpnia wyszedł z 59 pp na miejsce koncentracji. Do 
Inowrocławia wrócił w listopadzie 1939r„ Najstarszy syn Eligiusz w 
liście do AN tak pisze d ojcu* "Pamiętam wizyty u nas wdomu oficerów i 
podoficerów pułku, którzy inaczej niż zwykle w cywilu wyglądali. Pod-
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słuchiwałem jak planowali przedarccia się na zachód do Francji, gdzie 
Polska armia się formowała. Ojciec chciał pójść z jedną z pierwszych 
grup ale dostał rozkaz pozostania aby koordynować przerzuty kadry puł­
ku do Francji. Ta sytuacja trwała przez kilka miesięcy - spotfcpia, noc­
legi itp. ludzi? których nie znałem. Ojciec pracował wtedy jako drukarz 
w niemieckiej firmie. "

Był zaprzysiężonym członkiem Wlkp. Organizacji Wojsk., która wiosną 
1940r. przekształciła się w Wojskową Organizację Ziem Zachodnich/WOZZ/ 
Przyjął pseudonim "Kmicic" i "Śmiały".

Aresztowany 24/25 lipca 1940 r. Po okresie śledztwa i procesach 
osadzony został w więzieniu we Wronkach, gdfaie 7 października 1942r. Maori 
zginął.

1. Kserokopie dokumentów wojskowych i harcerskich przekazanych AN przez 
syny Eligiusza z los Angeles.

2. listy syna Eligiusza do AN z d. : 23.02.1988, 20.03. 1989r.
3o Kserokopia Książeczki Służbowej 1. 11o4/542 z 1933r. wydanej przez 

ZHP.
40 Biuletyn Stowarzyszenia Wychów. Gimnazjum i Liceum im. J. Kasprowicza 

w Inowrocławiu Nr 7 z grudnia 1991r. - "Wojenna Biografia Wychowanka 
Kasprowicza - Eligiusza Gałęzewskiego żołnierza Szarych Szeregów,
ZWZ i AK str. 6-7.

5. Kserokopia autobiografii żołnierza Szarych Szeregów Eligiusza 
Gałęzewskiego przekazana AN

6. Archiwum Państwowe - Oddział Inowrocław pismo nr 842/4 z d. 13.02.
198?r,

Alojzy Nowicki
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Gał szewski Józef ps. "Kmicic”,"Śmiały" (1900-1942), organizator
i komendant WOW-WOZZ na Obw, Inowrocław,

|(/ _ Urodzony 13 II i 900 r w Strzelnie., syn ziemian Adolfa i
Marianny z d, Szymańskiej, Ukończył ośmioklasowa szkołę ludowa, 
następnie zdobył zawód drukarza. Czynny w tajnym harcerstwie, w 
latach 1912/13 był współorganizatorem i Drużyny Skautów w 
Strzelnie i pierwszym jej drużynowym. Służbę wojskowa odbył w 
wojsku niemieckim od grudnia 1917 do lutego 1918 r, *— *Rku/J'CTHr i 
J a i#— s-t o pn ru—kapra l a.. Od grudnia i 9 1 8 r, brał udział w powstaniu 

walcząc na froncie kujawskim. Od początku 1919 r, 
rozpoczął wojskową służbę zawodową w  59 p p  Wlkp ( Dzieci

■ff

A

/

/

Kujawskich), Podczas służby tej ukończył w stopniu chor, szkołę 
podoficerską. Brał udział w wojnie polsko-bolszewickiej 
(odznaczony KW za bitwę pod Warszawą), W lipcu 1922 r, ożenił 
sie z Heleną z d. Orłowską, Do września 19 39 r , pełnił służbę 
szkoleniową w 5 pułku Strzelców Wlkp, i w 59 pp Wlkp, Społecznie 
czynny był nadal w harcerstwie - zorganizował drużynę harcerską 
przy macierzystym pułku ( w 1938 r, mianowany phm,).Okresowo 
prowadził Wojskowy Klub Sportowy w Inowrocławiu,

<TtAj  S chwilą wybuchu i - i  wojny ... j. _ i! j  j walczył na szlaku bojowym 
59 pp wchodzącego w skład 15 DP Armii Pomorze, W dniu 20 |X 

pułk znalazł sie w okrążeniu, Gał szewskiemu udało sie 
uniknąć niewoli, przebił sie ze sztandarem pułkowym, który ukrył 
w Puszczy Kampinoskiej, W listopadzie powrócił do Inowrocławia, 
Podjął prace jako drukarz w niemieckiej firmie. Po nawiązaniu 

t kontaktów z kolegami pułkowymi planował początkowo przedostanie
sie do Francji, Otrzymał jednak rozkaz pozostania na miejscu i 
koordynowania przerzutów kadry na Zachód, Rozpoczął także 
organizowanie struktur konspiracyjnych na terenie Inowrocławia w

n |vw*~
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ramach Wielkopolskiej Organizacji Wojskowej, werbując
konspiratorów spośród znanych sobie sprzed wojny wojskowych i z
kręgu działaczy ZHP, W marcu 1940 r, zaprzysiężony został przez
sierż, Stanisława Gramackiego (kmdta rejonowej kdy WOZZ w
Gnieźnie) i mianowany kmdtem WOW na Obw, Inowrocław,
przek-g-e-%-a.ł"cunej / następnie WOSZ (Wojsko Ochotnicze Ziem

i

Zachodnich w#-?--Sr— 3'H'i w arónki a po lub Wojskowa' Organizacja Zi"9in
Zach,)', Aresztowany przez gestapo pod koniec- sierpnia i940 r, 
(inf, według syna El igiusza-Zbigniewa; A. Iłowi ck i podaje dat 9 

24/25 lipca), przesłuchiwany był i sadzony w wiezieniu w 
Inowrocławiu, Skazany za przygotowywanie zdrady stanu na 5 lat 
wiezienia, osadzony został we Wronkach, Zmarł we Wronkach 7 X 
1942 r-,, według oficjalnej wersji na gruźlicę-

Najstarszy z 3 synów Józefa., Eligiusz Zbigniew ps , "Młot", 
"Grom" (1923-i 996), uczeń gimn. J, Kasprowicza w Inowrocławiu, 
brał udział w wojni-c obrenrrej r/jako harcerz ochotnik w
Batalionie Zapasowym 59 pp Wlkp,. W grudniu 1939 r, zorganizował 
młodzieżowa grupę konspiracyjna w Inowrocławiu, jednocześnie 
pełnił funkcje gońca i kuriera swojego ojca. Po aresztowaniu 
rodziny w październiku 1940 r,S matkju i 2 braci) i wysiedleniu 
do GG, od lutego 194i r , rozpoczął na terenie Obw, ZWZ-AK Mińsk 
Maz, działalność konspiracyjna jako harcerz Sz Sz, Ukończył 
konsp, podchorążówkę, brał udział w akcji "Burza" , Od końca 
sierpnia w st, ppor, pełnił funkcje Szefa Dywersji Obw, We 
wrześniu 1944 r, po aresztowaniu przez NKWD wcielony do ludowego 
W P , W marcu 19 45 r, aresztowany przez Informacje Wojskowa, 
odbity z transportu wraz ze 120 akowcami, przedostał sie do 2 
Korpusu gen Andersa, Po zakończeniu wojny służył w armii 
brytyjskiej, następnie osiadł w USA, gdzie ukończył studia i
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służył w armii amwrykańskiej . Zmarł £'0 IX 1998 r,, pochowany w 
Hontanie USA,
AP AK T,; Gał szewski E, Z,; Dombek L. , Rejestr imienny członków 
tajnych organizacji z Insp,Inowrocław, s ,4 (dział oprać, bibl, 
AP AK B-60); Nowicki A,, PSP-AK, HOW i PAP 1939-1945 w 
Inowrocławiu i na Kujawach, s . £ł-25 ( dział oprać, bibl. AP AK 
B-81) a, 21-25; Jankowski, Harcerstwo,,,,s, £84

Hanna Maciejewska-Marcinkowska
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Inowrocław, dnia 3*łipca 1948, . r/* j 
t Z a ś w i a d c z e n i e  '' A ̂

Z a świ adc 2 arny , że sp*Gałęzewski Józef zamieszkały w Inowrocławiu 
przy ulicy Dworcowej był pieî sz ym organizatorem na terenie miasta 
Inowrocławia i okolicy pierwszej organizacji podziemnej pod nazwą 
Polski Związek Powstańczy* Organizacja ta zapoczątkowana zthstała 
z początkiem 1940 roku. W roku 1942 nazwa ta została zmieniona na 
Polską Armię Powstańczą* Sp*Gałęzewski Józef za powyższe został 
aresztowany i zmarł w więzieniu, w Wronkach*
Powyższe zeznanie możemy złożyć pod przysięgą sądową*

/~/ Wabich. Czesław ' /-/ Pieczyński Józef
lYabich. Czesław Pieczyński Józef

Inowrocław,Jana Kasprowicza 1 5 * Inowrocław,Jan? Kasprowicza 15*
Poświadczam powyższe przede mną uznane własnoręczne podpisy 1urzędnika Józefa Pieczyńskiego z Inowrocławia ulica Kasprowicza 

piętnaście, którego tożsamość stwierdził notariusz na podstawie 
Legitymacji Służbowej Straży Ochrony Mienia Pewność w Inowrocławiu 
numer 1 oraz dyżurnego ruchu Czesława Wabicha z Inowrocławia ulica - 
Kasprowicza piętnaście, którego tożsamość stwierdziłem na podstawie 
Dowodu Tożsamości numer 458022fPyrefccji Kolejowej w Gdańsku.
Zapisano pod numerem 224 repertorium na rok 1948*

Inowrocław, dnia dziesiątego lipca tysiąc
dziewięćset czterdziestego ósmego roku*

L.S* /-/ Jan Knach
j _ notariusz* .

Powyższy odpis jako zgodny z oryginałem poświadczam*
'.Tytułem opłaty skarbowej skasował notariusz dwadzieścia złotych

i zapisał pod pozycją 215 rejestru wpływóv;*
Zapisano pod numerem 245 repertorium’ na rok 1948*

Inowrocław, dnia trzynastego lipca tysiąc 
dziewięćset czterdziestego ósmego roku*
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FREZYDJU"!.! RAD Y M11:137 nC V,

r
,  %

7/arszawa, dnia . ,o± «u.j „ r.

L >1 ^ 0 1 /O r *

\\\
Dc

Pana u-a±£ zewsiiiego
vJa.xvy3?ćtŻ0' gO

*. I n o w r o c ł a w iu  

-9 p. p.
'.7o d c- c odznaczenia Fana br c n z owy- 

Krzyżem ZasŁugi,Kanca larja Prezydjum Rady Mi­
nistrów oznajmia, że celem otrzymania wymie­
nionej odznaki v/raz z dyplomem należy stosow­
nie dc postanowień art.7 ust. z dnia 23 rr.arca 
192o r. /Dz.U.R.P. Nr.458/ wpłacić do Skartu 
?aństwa za pośrednictwem F .K .O . kwotą zł.0-_ 
t y talem zv;rr tu koszt ów wy kc na n i a .

Blankiet czekowy P.K.O. Nr.3032? dołą­
cza S i y •

K12 RC 77NIK KANC ELARJI

7°.i.
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P o l s k i e g o
P O Z N A Ń S K I E J

im P0W3TANC0W WIELKOPOLSKICH 1?18/1919

Początki działalności skautingu w Strzelni e-̂ -uj swy.

Pierwszą drużynę skautową im Naczelnika Tadeusza Kościuszki 
w Strzelnie założył Józef Gałęzewski na przełomie lat 1912/1913. 
Przyjęto rok 1 9  1 3 .

Druh Józef Gałęzewski "był podoficerem w armii niemieckiej , 
odbywał służbę wojskową w Inowrocławiu. W dni wclne od służby,, co 
przypadało zwykle w niedziele i dni świąteczne, przyjeżdżał do 
Strzelna, do rodziny swego starszego brata Ludwika Gałęzewskiego.

Będąc drużynowym V»tej Strzelińskiej Drużyny Harcerzy im 
Hetmana Żółkiewskiego, zapraszałem ns obozy tej drużyny w latach 
1934-1939, w charakterze opiekuna Ludwika Gałęzewskiego, ojca 
3-ch synów: Tadeusza - drużynowego 1SDH im T.Kościuszki od 1935- 
1937, Mieczysława,też członka-instruktora 1SDH i Bogdana,który 
był przybocznym 7SDH. Ludwik Gałęzewski był świetnym gawędziarzem.

Józef Gałęzewski, będąc kawalerem, jako Polak miał konta­
kty ze środowiskiem patriotyczno-rałodzieżowym w Inowrocławiu. Pier­
wsza drużyna skautowa im Księcia Józefa Poniatowskiego w -^no^rocia- 
•viu została zorganizowana w 1912 roku. Do tej drużyny wstąpił także 
Józef Gałęzewski.

W wolne dni od służby odwiedzał Strzelno. Późną jesienią, 
pod koniec października 1912 roku organizował w miejscow-;.j salce 
parafialnej, tak zwane "schadzki", czyli zbiórki drużyny, mające 
charakter przygotowawczy.

Zoiórki mogły oaDywac się tajnie i trzeba oyło umiejętnie 
przygotowywać chłopców, mających należeć do skautingu. Gromadzenie 
się w salce parafialnej, nie wzouazało podejrzeń ze strony wszędo­
bylskiej policji niemieckiej - żandarmów.
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Kcrzystanie ze salki parafialnej, udostępnił ówczesny 
próborsos X.Kopernik, który wyznaczył do pełnienia obowiązków 
niejako opiekuna drużyny skautowej X.Bolesławę Jaśkowskiego.
W tamtych czasach mówiono "patron drużyny*1. Proboszcz ufundował 
w 1913 r. skautom sztandar zt starej chorągwi kościelnej.

'Dh Jozef Gałęzewski był pierwszym drużynowym, a jego 
zastępca, czyli przybocznym 203tai dh Władysław Sulinowski.
'worżenie i działalność organizacyjna w latach do 1916r w mia­
stach i miasteczkach Y/ielkopolski była prowadzona samodzielnie 
przez drużynowego. 3yli oni zdani na własne siły. Zależnie od 
posiadanych wiadomości i umiejętności, prowadzone drużyny skau­
tom/e były mniej lub więcej prężne.

J.Gałęzewski posiadał dużo doświadczenia społeczno-orga- 
nizacyjnego, a tajniki prowadzenia skautingu, nabył wśród skautów 
inowrocławskich. Skorzystał z posiadanych umiejętności. Działali 
ność w drużynie oparł przede wszystkim na szkoleniu wojskowym. Ta­
kie szkolenie prowadził niewątpliwie także w I-szej Drużynie Skau­
ta/ej ia Ks.J.Poniatowskiego w Inowrocławiu.

Z chwilą wybuchu I-szej wo&sy światowej w 1914 roku, w 
szeregach powołanych do armii niemieckiej, znalazło się kilku 
skautów se Strzelna. Polacy - jako obywatele niemieccy pod zabo­
rem pruskim - musieli odbywać służbę wojskową. -ównież powoływa­
no młodsze roczniki wszystkich mężczyzn, w tym skautów, a w ich 
szeregach drużynowych. Stąd działalność w drużynach nie mogła byc 
prowadzona- jak dotychczas - w normalnym trybie. Takie zjawisko 
zanotowano powszechnie w drużynach skautowych i harcerskich w 
'.'ielkopolsce.

W pierwszych latach wojny światowej, dh Józef Gałęzewski 
jako podoficer, musiał przebywać więcej w garnizonie, dla szkole­
nia napływających rekrutów. Jego dotychczasowe obowiązki zawodowe 
zostały znacznie zwiększone. Nie mógł on więc tak regularnie, jak 
w czasie pokoju, to znaczy w 1913r i z początkiem 1914 r przyjeż­
dżać do Strzelna. Zbiórki drużyny odbywały sio sporadycznie albo 
wcale, nie prowadzono systematycznie szkolenia wojskowego, bo bra­
kowało drużynowego. Ubyło także kilku starszych skautów, którzyby 
mogli zastąpić kierownictwo drużyny. Została osłabiona działalność 
organizacyjna.
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Począwszy od 1916 roku społeczeństwo polskie, zaczęło in­
tensywniej przygotowywać się do zbliżających wydarzeń. Budziły one 
nadzieje na odzyskanie niepodległości. To też - powodowany troska
o dalszą działalność organizacyjną, ówczesny opiekun /patron / dru­
żyny X.Bolesław Ja§kowski zwrócił się do skautów inowrocławskich
0 pomoc w ożywieniu pracy w drużynie. Na jego życzenie, w dniu 30 
lipca 1916r przybyli do Strzelna: drużynowy I Drużyny Skautowej 
im Księcia J,Poniatowskiego Mieczysław Ziehlke i drużynowy Ignacy 
Sment z I Pako sklej Drużyny im Piasta.

Na tym spotkaniu dh Mieczysław ^iehlke wygłosił wykład o 
skautingu, objaśniając zasady, cele i prawo skautowe. Zobowiązano
1 Strzelińska Drużynę Skautową im Naczelnika Tadeusza Kościuszki, 
składać z każdej jednomiesięcznej działalności, sprawozdanie na 
ręce drużynowego I Inowrocławskiej Drużyny Skautowej im Księcia 
J,Poniatowskiego.

Nie musiała być gorsza, ściśle skautowa organizacja pracy 
w drużynie, skoro już od stycznia 1913r były prowadzone na drucz­
kach "raporty zbiórek zastępów*. Dokumenty takie znaleziono w ak­
tach drużyny skautowej, które przejęła w latach II Rzeczypospolitej 
1-sza Drużyna Harcerzy im Tad.Kościuszki w Strzelnie. Byłem 
kronikarzem i sekretarzem tej drużyny, wysuniętym przez drużyno­
wego dha hm Alojzego Kozłowskiego - SASANKA od początku roku szkol­
nego 1928/1929. Druh SASANEK działał w Strzelnie do końca roku 
szkolnego 1932/1933.

Powołana wiosną 19l6r w Poznaniu KOMENDA SKAUTOWA miała 
niemały wpływ na Ośrodki skautowe większe, do jakich należał m.in. 
Inowrocław. Przybycie drużynowego czołowej drużyny skautowej z 
Inowrocławia, miało charakter niejako nadrzędny. Organizacyjnie 
nawiązywano kontakt z drużynami skautowymi, powstałymi i działa­
jącymi indywidualnie w miasteczkaoh, zdanych na własne siły dru­
żynowych. Nie istniały jeszcze - w dzisiejszym rozumieniu - tak 
zwane hufce, ale nakładanie obowiązku składania sprawozdań, mia­
ło charakter niejako wyższej władzy skautowej, dla ściślejszego 
ujęcia organizacyjnego.

W maju 1384r w Pałacu Kultury w Poznaniu była eksponowanaw y s t s w 8t;ogólnopolska /t.zw."krakowska”/ fotograficzna n.t. Historia Skau­
tingu i Harcerstwa Polskiego, której komisarzem był hm PL Antoni 
Nowak.
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Oglądaliśmy zdjęcia dotyczące Wielkopolaki* m«in. takie:
1912 rok I Drużyna Skautc~a im Księcia Józefa Poniatowskiego 
w Inowrocławiu.
Porównując to zdjęcie zauważyliśmy, że ustawienie tej drużyny 
skautowej jest identyczne co do formy pozowania, ze zdjęciem
I Drużyny Skautowej im 2ad.Kościuszki ze Strzelna /repr.zdjęcia 
z pocz.1914r/ to znaczy: w środku patron /opiekun/ drużyny 
ksiądz, przy nim drużynowy i jego zastępca /przyboczny./

Położenie nacisicu na szkolenie wojskowe w drużynie skau­
towej przez druha J, Gałęzewskiego, okazało się bardzo mądre i 
przewidujące. Powstanie Wielkopolskie rozpoczęło się w Poznaniu 
w dniu 27 grudnia 1913 roku. Strzelno zostało zdobyte przez pow­
stańców w dniu 2 stycznia 1919 roku ,* wszyscy skauci strzelińscy 
wstąpili w szeregi powstańcze.

Organizatorom ogólnopolskiej wystawy “70-lecia Harcerstwa 
Polskiego" w roku 1981 w Warszawie, zależało na jak największej 
ilości i różnorodności eksponatów. Chcieli pokazać prawdę o sie- 
demdziesiąfcioletnich dziejach naszego Związku przekazać treści, 
które w harcerskim systemie etyczno-wychowawczym wydawały się 
najważniejsze. Zamierzali wyeksponować materiały, które do tej 
pory nie mogły być dostępne, nie tylko szerszym rzeszom zaintere­
sowanych, ale nawet 3peojalistom. Korzystając z własnych i innych 
zbiorów, także z cennych relacji b. skautów i harcerzy, mogłem 
przygotować materiał, wykazując początek działalności skautowej 
w Strzelnie od 1913 roku. Eksponat przygotowany w 1981r. dla po­
trzeb wystawy, nie mógł zawierać zbyt obszernego opisu poszczegól­
nych zagadnień. Wymagają one oddzielnych opracowań, zasygnalizo­
wanych w nim tematów.

Opracował:
' I '•;Mi w jBernard Aderozak-Nurek 

czł.Prezydium -*-omisJi Historycznej Chorągwi Poznańskiej ZHP
b.sekretarz i kronikarz 1SDH,drużynowy V3DK - no 1939r.

Poznań - 1966-02-23

Adamczak Bernard: Zarys historyczny harcerstwa Ziemi Strzelin.Kiej 
/fotografie i dokumenty/ w latach 1912/13-1945# Poznań,26.II.1981, 
18+12 ** s. 30. /rękopis maszynowy /

-  4 -
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I hu fca  W ±i>ÓO /. l UUUćliy .
' Podpisał: J. Stróżyński. hm, hufcowy.

W tvm « *mym roku orggr»izacja harcerska 
| oochOGziła •; •> -tecie i»auenia. .. tej okazji „czy­

n i  s i ę  w i a d o m e m  c z ł o n k o m  Z w i ą z k u  H a r c e r s t ­
w a  P o l s k i e g o  i w s z y s t k i m ,  k o m u  o  t e r n  w i e ­
d z i e ć  n a l e ż y ,  ż e  d r u h o w i  G a ł ę z e w s k i e m u  J ó z e ­
f o w i  n a d a n a  z o s t a ł a  o d z n a k a  2 5 - le c ia  Z H P ” . 
„ P a m i ę t a m ,  ż e  o j c i e c  z o r g a n i z o w a ł  d r u ż y n ę  
h a r c e r s k ą i  p u ł k u  z  s y n ó w  o f i c e r ó w  i  p o d o f i c e ­
r ó w  z a w o d o w y c h  (59 pp — przyp. mój). P o z o ­
s t a ł o  t o  d o b r z e  w  m o j e j  p a m i ę c i ,  p o n i e w a ż  o j ­
c i e c  w t e d y  p a l i ł  p a p i e r o s y ,  a le  p o  p o w r o c i e  d o  
a k t y w n e j  p r a c y  w  h a r c e r s t w i e  d l a  p r z y k ł a d u  
p r z e s t a ł  p a l i ć  i  n i g d y  n i e  w i d z i a ł e m  g o  o d  t e ­
g o  c z a s u  z  p a p i e r o s e m ” .

^  Kaprala awansował wkrótce do stopnia plu­
tonowego, niedługo potem sierżanta, a .,po no­
minacji na chorążego potwierdzony zostałem 
e u d -  cą komp;« ! " Perfum następowały 
przesunięcia, nominacje, walk., t. po i ... Na­
znaczenia: odznaka honorowa „Frontu Pomor­
skiego” , ,.Krzyż Walecznych” za „cud nad Wi­
słą” . brązowy Krzyż Zasługi: „Do P a n a  J ó z e f a  
G a ł ę z e w s k i e g o ,  c h o r ą ż e g o .  N a  z a s a d z i e  a r t y k u ­
ł u  5 u s t a w y  z  d n i a  23 c z e r w c a  1923 r .  n a d a j ę  
P a n u  p o  r a z  p i e r w s z y  b r o n z o w y  K r z y ż  Z a s ł u g i  
z a  z a s ł u g i  n a  p o l u  w y s z k o l e n i a  w o j s k a ” . Pod­
pisano: Prezes Rady Ministrów. A w aneksie 
do odznaczenia przyszedł list z Prezydium Ra­
dy Ministrów, również do Pana Józefa Gałę­
zewskiego: , , W o b e c  o d z n a c z e n i a  P a n a  b r o n z o -

Pierwsza drużyna skautów im. Tadeusza Kościuszki w  Strzelnie. J. Gałęzewski stoi drugi 
z prawej w  rogatywce. , _  _^  ^ ~  i, r  Fot.: ARCHWIUM

10 grudnia 1938 r. dh Gałęzewski zastał roz­
kazem Naczelnika Harcerzy mianowany pod­
harcmistrzem. Więcej nie awansował... W trzy 
tygodnie później obchodzono, mniej hucznie 
niż w latach poprzednich, Sylwestra. Rozpoczął 
się rok 1939.

„ J e ś l i  m n i e  p a m i ę ć  n i e  m y l i ,  t o  w  o s t a t n i c h  
d n i a c h  s i e r p n i a  p u ł k  p o m a s z e r o w a ł  w  k i e r u n k u  
g r a n i c y .  O j c i e c  p o ż e g n a ł  s i ę  w t e d y  z  m a t k ą  i  
s w o i m i  t r z e m a  s y n a m i ,  w z i ą ł  m n i e  o s o b n o  n a  
s t r o n ę ,  d a l  p i s t o l e t  7 .65 m m  m ó w i ą c :  » T y  j e ­
s t e ś  n a j s t a r s z y ,  j e s t e ś  h a r c e r z e m ,  m a s z  p r z e ­
s z k o l e n i e  w o j s k o w e ,  z n a s z  s i ę  n a  b r o n i .  O p i e ­
k u j  s i ę  m a t k ą  i  b r a ć m i  a ż  j a  z  w o j n y  p o w r ó -  
c ę « .  P i e r w s z e g o  w r z e ś n i a  g r u p a  s t u k a s ó w  z b o m ­
b a r d o w a ł a  m i a s t o  i  k o s z a r y .  Ś m i e s z n e  t o  d z i ­
s i a j ,  g d y  w i d z ę  s i e b i e  s t r z e l a j ą c e g o  z  t e g o  p i ­
s t o l e t u  d o  n u r k u j ą c e g o  s t u k a s a . . .  G d z i e ś  w  l i ­
s t o p a d z i e  t e g o ż  r o k u  o j c i e c  w r ó c i ł  d o  d o m u  w  
c y w i l n y m  u b r a n i u ” .

„ 5 9  p . p .  w a l c z y ł  b a r d z o  d z i e l n i e  — tak Alfons 
Stryszek ppłk w st. spocz. przekazuje relację 
płk. Michała Olchowskiego, wówczas adiutan­
ta dowódcy 59 pułku. „ B a r d z o  k r w a w e  w a l k i  
m i a ł y  m i e j s c e  w  P u s z c z y  K a m p i n o s k i e j ,  g d z i e  
p u ł k o w n i k  w a l c z y ł  d o  k o ń c a ,  t j .  d o  k a p i t u l a c j i  

2 2  w r z e ś n i a  1939 r .  D o w ó d c a  p u ł k u  M i r g a ł o w s k i  
z o s t a ł  r a n n y  i  p r z e d  k a p i t u l a c j ą  w  o b e c n o ś c i  
a d i u t a n t a ,  k a p i t a n a  O l c h o w s k i e g o ,  w e z w a ł  p o -

w y m  K r z y ż e m  Z a s ł u g i ,  K a n c e l a r j a  P r e z y d j u m  
R a d y  M i n i s t r ó w  o z n a j m i a ,  ż e  c e l e m  o t r z y m a ­
n i a  w y m i e n i o n e j  o d z n a k i  w r a z  z  d y p l o m e m  n a ­
l e ż y  s t o s o w n i e  d o  p o s t a n o w i e ń  a r t .  ( . . . )  w p ł a ­
c i ć  d o  S k a r b u  P a ń s t w a  z a  p o ś r e d n i c t w e m  
P . K . O .  k w o t ę  z ł  6 t y t u ł e m  z w r o t u  k o s z t ó w  w y ­
k o n a n i a .  B l a n k i e t  c z e k o w y  P . K . O .  N r  ... d o ­
ł ą c z a  s i ę ” .

„ P a m i ę t a m  r ó w n i e ż ,  ż e  w  p u ł k u  p r z e z  w i e l e  
l a t  o j c i e c  b y ł  z w i ą z a n y  z e  s z k o l e n i e m  p o d o f i ­
c e r ó w ,  ż e  b y ł  p r z e z  p e w i e n  c z a s  k w a t e r m i ­
s t r z e m  p u ł k u  ( i  ż e  r ó w n i e ż  p r z e z  k i l k a  la t  m i a ł  
r e k o r d  p u ł k u  w  r z u c i e  g r a n a t e m  o b r o n n y m ;  b y ł  
d o s k o n a ł y m  s p o r t o w c e m  i  p r z e z  p e w i e n  c z a s  
p r o w a d z i ł  W K S  I n o w r o c ł a w ) ” .

Wybuchła wojna Kiedy chor. Gałęzewski po­
wrócił do Inowrocławia, rozpoczął działalność 
konspiracyjną. „ P a m i ę t a m  w  ó w c z e s n y c h  c z a ­
s a c h  d n i a c h  u  n a s  w  d o m u  w i z y t y  o f i c e r ó w  
i  p o d o f i c e r ó i o  p u ł k u ,  k t ó r z y  i n a c z e j  n i ż  z w y k l e  
w y g l ą d a l i  w  u b r a n i a c h  c y w i l n y c h .  P o d s ł u c h i ­
w a ł e m ,  p l a n o w a l i  p r z e d a r c i e  s i ę  n a  z a c h ó d ,  d o  
F r a n c j i  ( K a r p a t y  — W ę g r y ) ,  g d z i e  f o r m o w a ł a  
s i ę  p o l s k a  a r m i a .  O j c i e c  c h c i a ł  p ó j ś ć  z  j e d n ą  z  
p i e r w s z y c h  g r u p ,  a l e  d o s t a ł  r o z k a z  p o z o s t a n i a ,  
a b y  k o o r d y n o w a ć  p r z e r z u t y  k a d r y  d o  F r a n c j i .  
T a  s y t u a c j a  t r w a ł a  p r z e z  k i l k a  m i e s i ę c y :  s p o t ­
k a n i a ,  n o c l e g i  i t p .  l u d z i ,  k t ó r y c h  n i e  z n a ł e m ” . 
Wszedł też w krąg byłych działaczy ZHP, m.in.:

n /  n i  A r m i l W ć l U i U d l Y U l  W C  UWUWic. *»iCU'

45



4

Tę postać należy przybliżyć
Niejednokrotnie źródłem naszej pozytyw­

nej inspiracji są dokonania innych ludzi, 
tych którzy żyją wśród nas i tych którzy 

; odeszli na zawsze.
i  Ziemia kujawska posiada swoich wybit- 
f  nych syn ów , wśród nich takich którzy po- 
f  święcili się jej, a przez to Polsce aż do koń- 
J ca.
i Do takich postaci należy zaliczyć JÓZEFA 
J GAŁĘZEW SKIEGO, rodowitego strzelniani- 
J na, założyciela pierwszej drużyny skautowej 
J w  Strzelnie, podharcmistrza i chorążego 
l  Rzeczypospolitej. Za tymi ogólnymi określc­
ie niami kryje się konkretna ofiarna praca dla 
f  dobra Ojczyzny. Urodzi! się w  1900 r., wów- 
x czas gdy Polska znajdowała się pod zabo- 
i  rami, został zamordowany przez Niemców
# 7 października 1942 r., wtedy gdy nasz kraj 
? spowiła ponura noc okupacji. Odszedł do 
J świata zmarłych będąc w  sile wieku, ale po- 
i  został w  pamięci najbliższych, harcerzy, 
f  współtowarzyszy broni. Jest pora na przy- 
t  bliżenie i upowszechnienie tej postaci w  
i  szerszych kręgach społeczeństwa.
J Na wyciągu kwalifikacyjnym podpisanym 

' ł  przez podpułkownika Jaszczackiego we wrze- 
A śniu 1927 r. widzimy bardzo dobre i dobre 
. oceny, które otrzymał chorąży Józef Gałą- 
J zewski po ukończeniu 5-cio miesięcznego
* kursu w  szkole Podoficerów .Piechoty w  
f  Chełmnie. Stopnie tak jak szkolne oceny są 
£ zwięzłe, mają swoje sformułowania, ale peł- 
\  n iejszy obraz charakteru i postawy J. Ga­

je w s k ie g o  daje opinia umieszczona pod 
wyciągiem. Czytamy w  niej m.in. „Poczucie 
godności osobistej bardzo duże (...). Stosu­
nek do kolegów bardzo dobry (...). Zachowa­

I  O iJC lr

nie w  służbie i poza służbą wzorowe. In­
struktor bardzo dobry”.

1 tę swoją wiedzę oraz umiejętności spo­
żytkował podczas największej próby we 
wrześniu 1939 r. A  później pod pseudoni­
mem „Km icic” lub „Śmiały” działał w  kon­
spiracji, aż do chwili aresztowania w  1942 r. 
Ostatnie miesiące życia spędza w  w ięzie­
niu we Wronkach pod Poznaniem i tam zo­
staje stracony przez hitlerowców.

Tak zakończył J. Gałęzewski swą wierną 
służbę Ojczyźnie. Wybrałem pewne, ale zna­
czące epizody z życia J. Gałęzewskiego, aby 
chociaż skrótowo przybliżyć tę postać, te­
go wywodzącego się ze Strzelna społecznika 
i  patrioty.

Moim zamiarem jeśt opracowanie i w y­
danie drukiem biogramu J. Gałęzewskiego. 
Posiadam już część materiałów, należy do­
trzeć do innych źródeł drukowanych, prze­
prowadzić rozmowy. Niektóre fakty wym a­
gają uściślenia lub wyjaśnienia. WT te j pra­
cy wspiera mnie rodzina J. Gałęzewskiego 
i pragnę liczyć na dalszą pomoc z  je j stro­
ny.

Wydanie publikacji stanowiłoby jedną z 
form uczczenia 80-tej rocznicy skautingu na 
Kujawach, która niebawem przypadnie, a 
którego współtwórcą był J. Gałęzewski.

Zwracam się do mieszkańców Strzelna, 
zwłaszcza do starszych wiekiem, ale młodych 
duchem strzeleńskich harcerzy z prośbą o 
kontakt z niżej podpisanym w  sprawie prze­
kazywania informacji na temat J. Gał Jeżew­
skiego, udostępnienia tematycznych fotogra­
fii itp.

K A Z IM IE R Z  CHUDZIŃSKI
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Sztandar 59 Pułku Piechoty Wielkopolskiej z Inowrotfawra

Pierwszy sztandar nadano pułkowi w  Inowrocławiu 16 stycznia 1,‘i 1 r., 
jednocześnie pułk otrzymał sztandar „Szwadronu Nadgoplańskiego” , 
związanego z walkami powstańczymi. 27 lipca 1919 r. wręczono pułkowi 
sztandar wykonany według przepisu dla Wojsk W ielkopolskich.1 Nowy, 
przepisowy sztandar ufundowało społeczeństwo Ku jaw  Zachodnich, 
a wręczył go pułkowi prezydent R P  S. Wojciechowski w  Bydgoszczy 
4 sierpnia 1924 r.

Odtąd stary sztandar, z lipca 1919 r., eksponowano w  świetlicy żoł­
nierskiej, a sztandar „dla Szwadronu Nadgoplańskiego” zdeponowano 
w archiwum pułkowym.

Na początku września 1939 r. pułk, wchodzący w  skład 15 DP. osła­
niał Bydgoszcz od zachodu, następnie bronił Solca Kujawskiego. Poci na- 
porem wroga dywizja, w  składzie A rm ii „Pom orze” , kontynuowała od­
wrót na Warszawę. Zacięte boje stoczyła 11 i 12 września w rejonie Bo- 
niewa-Szczytna. Po walkach pod Gąbinem siły dyw iz ji stopniały. Nocą 
z 16 na 17 września dyw izja przeprawiła się pod W itkowicam i przez 
Bzurę i walczyła pod Brochowem. Pozostały z je j składu szczątki, około 
1,5 tys. żołnierzy. W  warunkach okrążenia przebiły się do Warszawy, gdzie 
z 59 pp dotarły tylko resztki w  sile ok. 300 ludzi.2

Po ostatniej odprawie oficerów  pułku, w  nocy z 16 na 17 września, 
w Budach Starych dowódca pułku pow ierzył jakiś sztandar por. Janowi 
Duszyńskiemu, dowódcy kompanii zwiadu, który miał udać się konno do 
stolicy. Po wrojnie por. Duszyński unikał rozmów na ten temat.

Pieczę nad sztandarem bojowym  pułku sprawował sztandarowy chor. 
Józef Gałęzewski, któremu dowódca pułku przekazał znak w  dniu wręcze­
nia, 4 sierpnia 1924 r.

Ze sztandarem w  ostatnich dniach walk wrześniowych zetknęli się: 
st. sierż. Stanisław Stolarski, sierż. Marceli Wojciechowski i .sierż. Smo­
liński. Jak opowiadał Stolarski, 17 września, w  czasie walk naci Bzurą, 
tabor zbombardowano i pułk się rozproszył. W ieczorem sierż. W ojcie­
chowski i sierż. Smoliński podbiegli do rozbitego wozu i zabrali z niego 
sztandar. Sierż. Smoliński zwinął płat do brezentowego chlebaka, a sierż. 
Wojciechowski zabrał drzewce, zabezpieczając je przez owinięcie owi- 
jaczem zdjętym z nogi zabitego żołnierza.

18 września po południu oddziały sforsowały Bzurę i zatrzymały się 
przy jakimś kompleksie leśnym, gdzie dołączyły do zgrupowania oddzia­
łów gen. Kutrzeby, który nie ukrywał, że siły polskie otoczone są przez 
Niemców ze wszystkich stron. Wymienieni podoficerowie i st. szer. Sto-

1 A lo jzy Nowicki, do września 1939 r. kadet Korpusu Kadetów nr 2 w Ra­
wiczu, notatka o sztandarze z 16 I I  1988 r.

! T. Jurga, op. cit., s. 228—230; Wacław Stasinowski, relacje z 22 IX  1960 r.
i z 30 IX  1966 r.
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/ W
larski nie wiedzieli, co począć ze sztandarem. Stolarski poprosił więc ge­
nerała o chwilę rozmowy, który im powiedział: „Co się jeszcze namyśla­
cie, wszystkie drogi mamy zamknięte!”  Postanowili w ięc zakopać sztan­
dar wieczorem 18 września na skraju lasu przy leśnej drodze w  rejonie 
Kampinosu. Zawinęli znak w  chlebak, a drzewce owinęli onucami.1

Wzmiankę o sztandarze bojowym  zawierają wspomnienia kpt. Fran­
ciszka Nowickiego, dowódcy taboru pułkowego z dni wrześniowych, kwa­
termistrza, który pisał: „Często mnie gryzie sprawa naszego sztandaru 
pułkowego. W  opiece miał go pluton łączności i pamiętam, jak podofi­
cerowi z wozu taborowego zastrzegałem, aby w  ostateczności zakopać 
sztandar. Stało się to po przejściu Bzury i zakopano go gdzieś w  Pusz­
czy Kampinoskiej. Niestety nie zapamiętałem podoficera, a dowódca nie 
ży je ” .

Chor. Gałęzewski wrócił z wojny do Inowrocławia już pod koniec
1939 r. Odwiedził też żonę dowódcy 3 batalionu, mjr. W ilhelm a Hamber- 
gera, przekazując je j wiadomość o ukryciu sztandaru.

Zakamuflowana informacja dotarła do adresata w  obozie jenieckim. 
W  Oflagu V IIA  Murnau znalazła się grupka kadry zawodowej 59 pp. 
A lfons Stryszek, ppłk w  st. sp., pamięta, jak pewnego razu spacerował 
po dziedzińcu obozowym wraz z płk. Bolesławem Mirgałowskim, dowód­
cą 59 pp, gdy podszedł do M irgałowskiego uradowany m jr W. Hamber- 
ger, mówiąc: „Panie pułkowniku! Mam dla pana miłą wiadomość!” W y ­
ciągnął list od żony i odczytał: „Dziecko Gałęzewskiego ocalało i jest 
w bezpiecznym miejscu” . Pułkownik uradował się, wiedząc, o jakie 
„dziecko” chodzi.2

Najistotniejszą wersję przekazał kpt. Michał Olchowski, 1 adiutant 
pułku. K rw aw e w alki w  Kampinosie trw ały do kapitulacji 22 września. 
Dowódca pułku został ranny i przed kapitulacją, w  obecności kpt. O lchow­
skiego, wezwał poczet sztandarowy i wydał chor. Gałęzewskiemu rozkaz 
zabezpieczenia sztandaru bojowego. Dla łatwiejszego transportu drzewce 
odłączono od płata. Kpt. Olchowski tw ierdził, że chor. Gałęzewski ze 
sztandarem wydostał się z okrążenia i na pewno gdzieś na skraju pusz­
czy u jakiegoś gospodarza go ukrył. P łk  M irgalowski i kpt. Olchowski 
dostali się do niewoli.5

Analizując wydarzenia można w yłow ić pewne wspólne elementy 
i próbować ułożyć prawdopodobny i spójny przebieg wypadków. Uczy­
nił tak badacz dziejów  pułku, A lo jzy  Now icki z Inowrocławia:

1. Gałęzewskiemu dowódca pułku 19 lub 20 września gdzieś koło 
Dąbrowy Starej czy W ólki W ęglow ej przekazał zadanie zabezpieczenia 
sztandaru bojowego (tego z 1924 r.). W  tym rejonie został on odnalezio­
ny. W  trakcie wydobywania z ziemi plecaka wysypały się z niego „blasz-

1 Stanisław Stolarski, list z 16 IX  1986 r. (ze zbioru A. Nowickiego).
2 Alfons Stryszek, oficer zawodowy 59 pp w  1939 r., relacja z 28 X I 1966 r.

(ze zbioru A. Nowickiego).
! A. Stryszek, j.w.
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ki", tj. gwoźo.-e pamiątkowe, w yjęte z drzewca przy odłączeniu płatu 
od drzewca.

2. Sztandar przejęty przez Stolarskiego i dwóch sierżantów ze zbom­
bardowanego wozu taborowego 18 września, był najprawdopodobniej 
znakiem z lipca 1919 r. Mógł być zakopany koło Cybulic i Sow iej Góry. 
Zetknięcie się tej trójk i z gen. Kutrzebą było realne właśnie 18 wrześ­
nia.

3. Por. Duszyński lub st. sierż. W alter mogli przejąć sztandar „Szwa­
dronu Nadgoplańskiego” przechowywany w  archiwum pułkowym.

W  okresie przygotowywania tej publikacji A. Now icki prowadził dal­
sze poszukiwania, które' —  zebrane —  być może zweryfikują i umocnią 
zarysowany powyżej, w  części hipotetyczny, przebieg wypadków.

19 września 15 D P znalazła się na skraju lasów Palmirskich, we 
wschodniej części Puszczy Kampinoskiej, gdzie otrzymała zadanie prze­
bicia się do Warszawy. 59 pp mógł osiągnąć W ólkę W ęglową tego dnia 
wieczorem (odległość 13 km) lub rankiem 20 września. Możliwe, że sztan­
dar zakopano jeszcze 19 września lub 20 września rano.1

Nieoczekiwanie ziemia odkryła tajemnicę. P rzy  Muzeum Ziemi So- 
chaczewskiej w  Sochaczewie działała grupa penetrująca tereny bitwy 
w  składzie: Henryk Świątkowski, Leszek W ilgat i Rafał Jabłoński. 8 grud­
nia 1985 r., w  czasie badań terenowych wzdłuż drogi leśnej z W ólki W ęg­
lowej ku Warszawie, Leszek W ilgat natrafił koło drzewa pod 20-centy- 
metrową warstwą ziemi i igliw ia na zwinięte szczątki tkaniny. Ostrożnie 
odsłaniając fragment materiału, w  jednym z rogów dostrzegł liczbę „59” .

Jak można wnioskować, płat sztandaru został zw inięty i włożony 
w  pośpiechu do brezentowego chlebaka, który zgnił. Zostały po nim je­
dynie ślady: strzępy pasków, metalowe sprzączki i uchwyty. Wraz ze 
szczątkami płatu odnaleziono 12 gwoździ pamiątkowych od drzewca 
sztandaru. P rzy płacie zachowały się szarfy. Na dwóch z nich dało się 
odczytać nazwy miast-fundatorów: Łom ży i Kruszwicy.3

Odnalezienie było dziełem szczęśliwego przypadku, lecz poszukiwa­
nia w  tym  terenie nie by ły  przypadkowe.

W ykrywacz metalu dobrej klasy może być użyty również w  poszuki­
waniach zakopanego w  ziemi samego płata, ponieważ sprzęt elektronicz­
ny reaguje na metalowe nitki haftu, jeśli płat jest położony w  ziemi na 
głębokości 20— 30 cm.3 N ici używane do haftów na płacie sztandaru za­
zwyczaj mają osnowę tekstylną, oplecioną ściśle cieniutkimi wąskimi pa­
semkami metalowymi, srebrnymi lub mosiężnymi (miedzianymi), posreb­
rzanymi albo pozłacanymi. Haftowano także bajorkiem  z druciku meta-

1 A. Nowicki, relacje z 17IV  1986 r. i z 16 I I  1988 r.
* Maciej Wojewoda (dyrektor Muzeum w  Sochaczewie), Z a r y s  od na le z ien ia  

s z ta n d a ru  z  lu teg o  1986 r.; Henryk Świątkowski, relacja z 14 V I 1986 r.
3 H. Świątkowski, j.w.
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lowego, posrebrzanego lub pozłacanego, w  form ie spiralek nawlekanych 
na cienką nić tekstylną.1

10 grudnia 1985 r. sztandar przekazano do zbiorów Muzeum Ziem i So- 
chaczewskiej w  Sochaczewie. W  pracowni konserwacji tkanin Muzeum 
W P  zrekonstruowano szczątki, składając z nich płat sztandaru.

Ź ró d ła :
Maria Ilamberger, córka mjr. W. Hambergera, list z 16 V I 1987 r. (ze 

zbioru A. Nowickiego).
Jan Olichnicki, list z 26 V II 1986 r. (ze zbioru A. Nowickiego).
Franciszek Nowicki, kapitan z września 1939 r. (ze  zbioru A. Nowickiego). 
Jan Kuśnierz, list z 9 V III  1986 r. (ze zbioru A. Nowickiego).
O d n a le z io n o  s z ta n d a r  59 p u ł k u  p ie c h o ty .  „Słowo Powszechne” nr 242 

z 1985 r.
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Gałęzewski Józef ps. „Kmicic” , „Śmiały” (1900- 
1942), organizator i komendant W OW -W OZZ na 
Obw. Inowrocław. / 

Urodzony 13 II 1900 r. w Strzelnie; syn ziemian 
Adolfa i Marianny z d. Szymańskiej. Ukończył 
ośmioklasową szkołę ludową, następnie zdobył za­
wód drukarza. Czynny w tajnym harcerstwie, w  la­
tach 1912-13 był współorganizatorem I Drużyny 
Skautów w Strzelnie i jej pierwszym drużynowym. 
Służbę wojskową odbył w wojsku niemieckim od 
grudnia 1917 do lutego 1918 r. Od grudnia 1918 r. 
brał czynny udział w Powstaniu Wlkp. walcząc na 
froncie kujawskim. Od początku 1919 r. rozpoczął 
wojskową służbę zawodową w 59 pp wlkp (Dzieci 

....................... Kujawskich). Podczas służby tej ukończył w stop­
niu chor. szkołę podoficerską. Brał udział w wojnie polsko-bolszewickiej (odznaczony

5 u ? u \

K W  za bitwę pod Warszawą). W  lipcu 1922 r. ożenił się z Heleną z d. Orłowską. Do 
września 1939 r. pełnił służbę szkoleniową w 5 Pułku Strzelców Wlkp. i w 59 pp wlkp. 
Społecznie czynny był nadal w harcerstwie -  zorganizował drużynę harcerską przy ma­
cierzystym pułku (w  1938 r. mianowany phm.). Okresowo prowadził Wojskowy Klub 
Sportowy w Inowrocławiu.

Z chwilą wybuchu wojny walczył na szlaku bojowym 59 pp wchodzącego w skład 
15 DP Armii „Pomorze” . W  dniu 20 IX  1939 r., gdy pułk znalazł się w okrążeniu, 
Gałęzewskiemu udało się uniknąć niewoli. Przebił się ze sztandarem pułkowym, który 
ukrył w Puszczy Kampinoskiej. W  listopadzie powrócił do Inowrocławia. Podjął pracę 
jako drukarz w niemieckiej firmie. Po nawiązaniu kontaktów z kolegami pułkowymi 
planował początkowo przedostanie się do Francji. Pozostał jednak na miejscu i roz­
począł organizowanie struktur konspiracyjnych na terenie Inowrocławia w ramach Wiel­
kopolskiej Organizacji Wojskowej, werbując konspiratorów spośród znanych sobie 
sprzed wojny wojskowych i z kręgu działaczy ZHP. W  marcu 1940 r. zaprzysiężony 
został przez sierż. Stanisława Gramackiego (kmdta rejonowej kmdy WOZZ w Gnieź­
nie i przemianowanej następnie w WOZZ -  Wojsko Ochotnicze Ziem Zachodnich lub 
Wojskowa Organizacja Ziem Zach.). Aresztowany przez gestapo pod koniec sierpnia
1940 r. (inf. według syna Eligiusza-Zbigniewa; A. Nowicki podaje datę 24/25 lipca), 
przesłuchiwany był i sądzony w więzieniu w Inowrocławiu, skazany za przygotowywa­
nie zdrady stanu na ó lat więzienia, osadzony został we Wronkach. Zmarł 7 X  1942 r. 
we W'ronkach, według oficjalnej wersji na gruźlicę.

Najstarszy z 3 synów Józefa, Eligiusz Zbigniew ps. „Młot” , „Grom” (1923-1996), 
uczeń gimn. J. Kasprowicza w Inowrocławiu, brał udział w kampanii wrześniowej jako 
harcerz ochotnik w Batalionie Zapasowym 59 pp wlkp. W  grudniu 1939 r. zorganizo­
wał młodzieżową grupę konspiracyjną w Inowrocławiu, jednocześnie pełnił funkcję 
gońca i kuriera swego ojca. Po aresztowaniu rodziny w październiku 1940 r. (matki i 2 
braci) i wysiedleniu do GG, od lutego 1941 r. rozpoczął na terenie Obw. ZW Z-AK  
Mińsk Maz. działalność konspiracyjną jako harcerz Sz. Sz. Ukończył konspiracyjną 
podchorążówkę, brał udział w  akcji „Burza” . Od końca sierpnia w  st. ppor. pełnił funk­
cję szefa Dywersji Obw. We wrześniu 1944 r. po aresztowaniu przez NKW D  wcielony 
do ludowego WP. W  marcu 1945 r. aresztowany przez Informację Wojskową, odbity z 
transportu wraz ze 120 AK-owcami, przedostał się do 2 Korpusu gen. Andersa. Po 
zakończeniu wojny służył w armii brytyjskiej, osiadł w USA, gdzie ukończył studia i 
służył w armii amerykańskiej. Zmarł 20 IX  1996 r., pochowany w  Montanie (USA).

AP AK, T.: Gałęzewski E. Z.; Dombek L., Rejestr imienny członków tajnych organizacji z 
Insp. Inowrocław, s. 4 (sygn. B-80), N o w i c k i  A., PZP-AK, NOW i PAP 1939-1945 w 
Inowrocławiu i na Kujawach, s. 21-25 (sygn. B-80); J a n k o w s k i  J., Harcerstwo 
Pomorza Gdańskiego i Kujaw 1911-1945, Warszawa 1987, s. 284.

Hanna Maciejewska-Marcinkowska
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7
Alojzy Nowicki 
u3 0. Skłodowskiej 
8 8 - 1 0 0  Inowrocław

I n o w r o c ł a w  9.XI.1987

■ ni 0.

/
/

Szanowny anie!
/

Po kilku sootkamiach odbytych z Pańskim kuzynem Kiec zysławem 
Gał?ze -skin! z Gdyni pod koniec października br powiększył sir mój 
zasób materiałów dotycz, ana ojca Józefa (iałęzewskiego. Jest to pos­
tać zasługująca ze wszech miar na szersze opracowanie biograficzne. 
Jednak posiadany materiał nie pozwala jeszcze tego rodzaju o pracowa­
nie. Jest zbyt wiele luk i niejedne sprawy wymagają uzgodnień a szcze­
gólnie te dotyczące działalności konspiracyjnej.

Zbieram materiał dotycz, chor. J. Gałęzewskiego z wielorakich po­
wodów dla opracowania:

- biogramu dla komisji historycznej Wlkp Chorągwi ZHP w Poznaniu 
zainteresowane jest p. mgr Al. Bielerzewska z Kom. Hist. przy 
Komendzie Chor. ZHP w Poznaniu

- dla opracowania historii harcerstwa w Inowrocławiu od 1 9 1 2 r 
wsnólnie z prof. I. Dombkiem /gimn. J. Kasprowicza/'

- sylwetki do historii 59pp na II zjazd żołnierzy b. 59pp, który 
planujemy zorganizować z okazji 50-lecia trześnia

- sylwetki do Inowrocławskiego Słownika Biograficznego- jestem 
członkiem Zespołu Redakc.

- historiiRuchu Oporu w Inowrocławiu
- sylwetki do Biograficznego łownika konspiracji Inowrocławskiej 

■i związku z powyższym znajomość dokładna życiorysu, działalności
snołecznej, wojskowej i konspiracyjnej jest konieczna.

Uprzejmie -ana proszę o ewentualne dostarczenie danych dotyczących 
terminu aresztowania ojca, jego przanależności do wojsk, zakonspiro - 
wanej organizacji, jego datę śmierci i w jakich okolicznościach.
Z USC z bronek otrzymałem negatywhą odpowiedź jak również z Archiwum 
lezienia z /ronek. Kie figuruje w żadnych dokumentach z tego okresu, 
a również rozbieżności jeśli chodzi o przynależność do konspiracyj- 

wojsk. organizacji, rof. Serwafiski z -oznania oodaje, że było to U O Z Z  

/Wojsko Ochotn. Ziem Zachodnich/ - śiadkowie: J. Pieczyński /'chor.59p;'/ 
i Cz. -abich rod aj ą , że b~rł to PZP / ols.ki Zw. owstaa.czy/' pć nisj 
nr z e m i an owany n a PAP /Pol s ka Ar mi a P ow stania/.
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Popełniają wg mnie tu błąd, bowiem nie tak to było z PZP i PAP. ^ 

?Ventualne inne nazwiska członków konspiracyjnych pozwolą na możli- c 
wie dokładniejsze ustalenie przynależności Pana ojca do •, rgan. ojrk.
( oi.-ane wyżej elementy potrzebna są do wyeksponowania sylwetki ojca 
w historii konspir, inowrocławskiej. Inne do opracowania jego udziału 
w przechowaniu pułkowego sztandaru. iemy,^że chor. J. Gałęzewski 
jako pierwszy otrzymał z r?k d-c 7 pułku płk Q.i rga ł o w s k ieg^fs z t andar \ 
w roku 1924 w Byiroszczy i również wiem, że jako ostatni we wrześniu 
-9 roku otrzymał sztandar w celu jego przechowania. Było to 19/20 IX 
w Puszczy Xamp. Informacje pochodzą od córki mjr Hambergera p. Polic4 ^ 
>ie j z Wrocławia /od riej mam ogromny materiał dot. szlaku bojowego 
III bat. 59np/ natomiast od 'aństwa Olchowskich z warszawy / p. ła­
chał Olchowski obecnie płk w st. spocz./ wiem, że płk Kirgałowski 
krytycznej nocy 19/20 IX polecił chor. J. Gałęze skiemu zabezpieczyć 
sztandar. I tak sic stało, ztandar bowiem znaleziono w grudniu 1r85 
pod W-wą. Jest obecnie w Kuzeum Ziemi ochaczeskej . Sochaczewie. .By­
łem tam i widziałem go. Kam również jego zdjęcie podczas konserwacji.

tej sprawie interesuje minix mnie coś więcej. losy sztandaru od 
momentu przejęcia jego przez ojca do momentu jego przechowania. Być 
może, że ojciec opowiadał o tym p. Hamberger /żona majora Hambergera/ 
p o  powrocie z wojny. Pisała o tym w liście do męża w niewoli, że sztan­
dar jest zabezpieczony i prosi poinformowanie o tym Mirgałowskiego.
Już nic nie wiemy • iocej. Państwo Hambergerowie nie żyją. Hoże ojciec 
opowiadał coś o sztandarze wdomu r Każda informacja jest dla mnie waż­
na. prawa jest również b, pilna. Na informację czeka Muzeum ..ojska 
"olskiego w -wie, gdzie opracowuje się dzieło dot. losów sztandarów 
września ^r.

Je tem członkiem ->-omisji Hist. Zespołu Soora. ZBoWiD w Inowrocławiu 
przewodn. Comisji Hist. Związku Inw. .ojennych, koordynuję spra y dot. 
historii pułku 59 oraz 4 pal w -Jubach tych pułków oraz jako przewodn. 
Klubu b. wi-źnióv obozów koncentr. int refują mnie sprawy konspiracji 
w Inowrocławiu.

■przejmie Pana oroszę o przesłanie wszelkiego materiału dotycz, 
ojca z jego działalności Harcerskiej, służby wojskowej w pułku do .IX.
19’9 roku włącznie, jego odznaczenia 1 dane dotycz, konspiracji. Zdja­
cie ojca mam. Irne otrzymam od 9istwa Gałfzewskich z ul. olankowej 
w 'no rocła'iu .

-acz . serdeczne pozdrowienie
1  pozostaję z gł bo1:im sza -
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Drogi  Kolego ! ^  ^  S -fc . * »  Ł  X  , ' j

P r zy zn a je , ż e  l i s t  K o leg i  mile mnie zaskoczy ł .  L i s t  od syna ogó ln ie  szanowanego 

i  przez  nas w Inowrocławiu uznanego za bohatera chorążego 59 p .p .

Jesteśmy tego samego rocznika.Mieszkal iśmy b l i s k o  s i e b i e .  Chodzil iśmy do tego 

samego Giunazium. Byliśmy ha rce rzam i - ja  n a jp ie rw  w drużynie  g imnazja lnej  ąnastępnie  

ko le jow e j  a kolega w wojskowej i  n ie  KKgiiśx£ mieliśmy o k a z j i  s ię  poznać o s o b i ś c i e .

T ieszkałem przy u l .  Dworcowej 39 obecnie Kr. 80. Tj . 2 don. od koszar  59pp. 

od kina wojskowego^’ stronę dworca.Kolegowałem s ię  z kolegami znanymi również  

K o le d z e . -  j ak  Dynowie s i e r ż .  Rządkowski Edmund. JJusielak Teodor,syn m jr .  Tro jana  

Zos ia  P ieczy  ska -  synjkapelmistrza o rk ie s t ry  wojskowej i  in n i .C zę s to  jako  d z i e c i  

przebywaliśmy w koszarach .Późn ie j  jakojr:łodzięcy przeżywaliśmy wszystk ie  u roc zy s to ­

ś c i  k tóre  odbywały s ię  w koszarach 59 pp. Znal iśmy, więc i  poczet sztandarowy  

pułku i  bądącego d la  nas wzorem b. p rzysto jnego  ż o łn i e r z a  chor. Ga łązewsk iego . 

Znałem również k o l e g i  Rodzinę jak  również Koleg© jako  L i lu ch a ,

W cza s ie  okupacj i  zostałem aresztowany w 1943 r .  razem z Klemensem Kwiatkowskim^

za przyna leżność  do t e j  samej o r g a n i z a c j i .  Razem z nami z o s t a l i  a resz towan i  

koledzy Twego Ojca z 59 p p . . Przebywając z nimi w obozach na B łon iach ,  Vo rc ieV I I  

i  Żabikowie w Poznaniu a nastęonie  w obozie konc. Gross Rosen p o tw ie rd z a l i ,  że 

d z ię k i  boha te rsk ie j  postawie chorążągc Gałązewskiego który ich  n ie  z d r a d z i ł  

' mogli by być ju ż  aresztowani  już  w 1940 r .  Jak wynikało  z ich  r e l a c j i  Niemcy nie"'r*
mogli Ojcu udowodnić p rzyna leżnośc i  do podziemnej O r g a n i z a c j i .D z ię k i  temu w ie lu  

kolegów Ojca z59 pp. n ie  z o s ta ło  aresztowanych i  p rzeży ło  okupacje.

Z aresztowanybh kolegów Ojca z 59 pp. z którymi razem przebywałem na leży  również 

z a l i c zy ć  do bohaterów : s i e r ż .  Niemczyka / mały / zmarł na mojej c e l i  p b i ty  przez  

Gestapo-  który  również nikogo nie wydał.  Z g in ą ł  również s i e r ż .  L u s ie lak  i  in n i ,  

j ak  również mjr . T ro jan  w Katyniu i  i n n i .

Przepraszam, ;zbyt d łu g ie  wprowadzenie do tematu który  Kolegę n a j b a r i z i e / i n t e r e ­

suje  a l e  wydaje mi s ie  że to konieczne.

Wiadomość o aresztowaniu  chor. Gałązewskiego r o z n io s ł a  s ię  b łyskaw iczn ie  

po Inowroc ławiu  a s zczegó ln ie  wśród kolegów Twego Ojca z 59 p p . . O b a i a l i  s ię ,? e  

n a s tą p ią  da lsze  a re sz towan ia .  A t e r a z  sam t r a n sp o r t .

Była ładna pogoda może marzec-  kwiecień 1940 r .  kiedy prowadzonojwięźniów na dworzec

ul.Dworcową i  między innymi Twego O jca .  Eskortowano n ie  w ie lką  grujge więźniów

o k o ł o l 8 - t u . S z l i  t rójkami i  bardzo wolno a w 'drugim rz ęd z ie  K o leg i  O j c i e c .

Do d^ziś mam przed oczyma ten widok chor. Gałązewskiego który  jako  jedyny z grupy

pomaga-i podtrzymuje ko legę  n ie  mogącego i ś ć .  Eskortowało  ich  6-8 ; i u  gestapowców 

Z dor.ów zac iekawien i  mieszkańcy o t w i e r a l i  okna aby l e p i e j  zobaczyć. Co chwile

by ło  s łychać krzyki gestapowców " Die Fenster  zu machen " .  Nie widzia łem aby62
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był  pobity  a l e  czuło  s i ę . ż e  O jc ie c  zdaje  sob ie  sprawę,że po lacy  mieszkający

przy u l .  Dworcowej mimo krzyków gestapowców obserwują ca ły  ten pochód e sk o r to ­
wanych «

więćniow. Proszę  wybaczyc,że z rob ię  tak ie  porownanie.

I.:if;:o u t rudn ien ia  przez  pomaganie koledze O jc ie c  szed ł  tak jakby nam na wolnośc i  

c h c ia ł  pokazać,że Gestapo jego  n ie  pókonało i  jak  na leży  za j e g o  przykładem 

n ie  załamywać s ię .Łoże  Kolega być dumny z tak wspania łego  O jca  i  Po laka .

Nie  wiem,czy ko legoa wie, że przy naszym Gimnazjum powsta ło  Stowarzyszenie  /
byłych wychowanków Gimn. Powstało  co prawda dopiero  po 80-tym roku i  j e s t  

dość prężne , d z ięk i  zaangażowaniu naszych kolegów i  obecnych pro fesorów .

Odbyło s i ę  ju ż  k i lk a  s e s j i  nauko\vych i  opracowano k i l k a  b i a ły c h  plam których  

Komuniści c h c i e l i  by zataić .Opracowane z o s ta ły  p u b l ik ac ie  dot .  Obozu na B łon iach  

Drużyny h a rce r sk ie j  Giran. i  Hufca Inowroc ławskiego .Walka z okupantem i  u d z i a ł  

o r g a n i z a c j i  podziemnych d z ia ła ją c yc h  w Inowroc ławiu  jak AK. Szare ^Szeregi,

SN i  inne.  Obecnie 4 kwietn ia  92 ma s ię  odbyć Walne zebran ie  naszego Stowarzysze ­

n i a  a 3 maja 92 od s łon ię c ie  t a b l i c y  pamiątkowej poświęconej Inowroc ławskiego

AK. N ie s t e ty  obecny stan mego zdrowia n ie  pozwala Ą. na odbycie tak d a l e k i e j  

podróży k o l e j ą  do Ina .Bardzo  ża łu je , tym  b a rd z i e j  że mieliśmy s ię  spotkać  

z Klemensem Kwiatkowskim,który będzie  w In i e  3 .5 .92 .  Z Klemensem utrzymuje

kontakt l i s to w n ie  jak  równieżz j e g o  s i o s t r ą .

Bardzo szkoia że n ie  mogę być gdyż j e s t  konieczność u zup e łn ien ia  h i s t o r i i  

59pp.Conrawda j e s t  opracowany ca ły  s z l a g  bojowy 59 pp. a l e  w okres ie  kiedy  

w Po lsce  i s t n i a ł a  cenzura i  w ie le  spraw pominięto.Konieczne j e s t  uzupe łn ien ie  

a j e s t  to ju ż  o s ta tn i  dzwonek-wiele świadków ju ż  n ie  ży je .Będę  dopingował  

kolegów z Ina .  aby p r z y s t ą p i l i  do o. bacowania i  u zupe łn ien ia  o okres okupacj i

k iedy  to ż o łn ie r z e  59 p p .d a le j  podejjnowali walkę z okupantem w oswobodzeniu

nasze j  Ojczyzny. W h i s t o r i i  pułku n i l  może zabraknę* i  wyróżnić tak ich  bohaterów

jak  chor.  Ga łązewsk i ,m jr .  Tro jan ,  sifcrż. Niemczyk i  in n i .

Będę miał  inform%je na b ieżąco  z u roc zy s to śc i  z Ina i ch ę tn ie  przekaże  2 1 
j e  ko ledze ,  o k a z j i  xxBkatx£± z b l i ż a j ą c y c h  s i ę  Świąt Wielkanocnych

życzę przyjemnych Świąt -  dużo zdrowia oraz  przekazuje  serdeczne pozdrowienia .

* «  c U t ^  cle i ^
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